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Już zmrok zapada i noc otula miasto
Na niebie szukam tej jednej gwiazdy
Która tak świeci jasno!

Zielona choinka pyszni się dumnie
W rogu pokoju
Białym obrusem już stół nakryty
Ocieram łzę po kryjomu.

Co tam Jezusku – tęsknoty, żale
Przecież tu jesteś ze mną
Będę Ci śpiewać kolędy najpiękniej /wspaniale /
I już smutna nie będę /wcale/. 

Może przybędzie gość samotny
Usiądzie przy moim stole
A ja mu podam opłatek w dłoni
Znów strącę łzę po kryjomu.

Podam mu karpia smażonego
Kapustę z grochem, barszcz czerwony
Kilka uszek 
Magiczną kutię i kluski z makiem
Potrawa, potrawę goni.

A potem zabrzmi „Cicha noc” święta
Poniosą się słowa nad Bugiem
Czy jeszcze może przeżyję kiedyś
Takie święta drugie???
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